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Katastrofa aa morzu.
(In fo rm acy t, te ig ra f ic z n e  „Nowej R eform y*.)

ły  cz łonek  a n g ie lsk ie j Iz b y  d ep u to w a n y ch . K a
p ita n  o k rę tu  „E m p re ss  of I rc la n d £G zna jdu je  się

Górnoślązacy w Krrkowie.
N a Z ielone lw ię ta  p rz y b y w a ją  do n a s  G ór

n o ślą za cy , k tó ry c h  je d n a  część już  d zisia j za
w ita  do  n aszeg o  g ro d u . Ś ląsk  G órny , p ra s ta ra  
d zie ln ica  p ia s to w sk a , m iał ju ż  u to n ą ć  w  p o to 
p ie  g e rm a ń sk im  i B erlin  cz ek a ł n iecie rp liw ie , 
ry c h ło  fa łe  o dm ętów  za m k n ą  się  n a d  g łow am i 
p o lsk ie j lu d n o śc i ow ej dzieln icy . W  chw ili n a j
w ięk szeg o  n ieb ezp ieczeń stw a , k ie d y  ju ż  w ro g o 
w ie n as i m ieli w zn ieść  try u m fa ln y  o k rz y k  zw y
c ię s tw a , lud n o ść  p o lsk a  n a  Ś ląsk u  zbudz iła  się 
z u śp ien ia , w y sz ła  n a  zag rożone  p lacó w k i 
i prze..ówko za lew ow i p ru sk iem u  zb u d o w a ła  t a 
m y  z g ra n ito w y c h  b lo k ó w  p ra c y  codz iennej, 
o  b lo k i ow e um ocniła m iło ścią  o jczy zn y . Ś ląsk  
G ó rn y  wystał i zaw o łał: „N a leży m y  do P o lsk i!"

H o łd  p ra c y  W aszej sk ła d a ł n ie jed n o k ro tn ie  
K ra k ó w , k tó r y  też  w ita  W a s d zisia j se rdeczn ie  
w  sw oich czc igodnych  m urach . W y c ią g am y  do 
W a s b ra tn ie  d ło n ie  i z a p rasz am y  W a s do  n a 
szy ch  o g n isk  dom ow ych , a  przedew rszy stk ie m  
do  teg o  Z nicza, k tó r y  tu  p lon ie  po w szy s tk ie  
w iek i. WTita jc ie !

*
P rogram  przyjęcia Górnoślązaków ułożony przez 

S traż polską, je s t następujący:
Dzisiaj, o gocteinie 4 50 po południu przybędzie 

pierw sza grupa.
Ju tro , o godzinie 8 rano w kościele 0 0 .  K arm e

litów  na P iasku, odbędzie się nabożeństwo, pod
czas k tórego chór górnośląski odśpiewa pieśni, 
poezem przemówi od o łtarza ks. W ojewodzie. O 
godzinie 9.30 rano przybędzie d ruga grupa, którą 
pow ita K om itet obyw atelski w raz z Sokołem przy 
dźw iękach m uzyki sokolej, poezem wszyscy udadzą 
sie pod pom nik Mickiewicza, gdzie przemówi dr 
Kazimierz Lubecki, w iceprezes „S traży Polskiej11. 
N astępnie wycieczka rozdzieli się na poszczególne 
g rupy  celem zw iedzania pam iątek K rakow a. Obiad 
w czasie od godziny pół do 1 — 3 w restauracyi 
W oikowskiego (Lewickiego) w R jn k u  Głównym 
u w ylotu ul. Grodzkiej.

O godzinie 3 przedstaw ienie ,,Za wolnośe“;Stefa- 
na Turskiego w teatrze ludowym  (sztuka ta jest 
osnutą na tle stosunków górnośląskich z r. 1863).

O godzinie 3 i pół przedstaw ienie „Kościuszki 
pod R acław icam i" w teatrze miejskim.

O godzinie 8 wieczorem uroczyste zebranie-tow a
rzyskie w sali starego teatru  Zebranych powita 
imieniem kom itetu dr K arol Retm ański, poezem 
przem ówią: dr M aurycy Straszewski, prezes „S tra
ży polskiej11? reprezen tan t m iasta, poseł W łodzi- 
m .erz Tetm ajer, poseł Ja n  Zamorski, Franciszek 
P tak , rep rezentan tka koła pań „S traży  polskiej11, 
tudzież reprezentanci innych insty tucy j i reprezen
ta n t młodzieży. Oprócz tego przemówi praw dopo
dobnie jeden z posłów górnośląskich. Chór górno
śląski w ykona k ilka utworów'. Bilety n a  miejsca 
w  I rzędzie galeryi po 1 koronie, w dalszych rzę
dach po 50 hal. Mieszkańców K rakow a zaprasza 
kom itet do licznego udziału w tern urocęystem  ze
braniu.

W  poniedziałek św iąteczny, 1 czerwca, o godzi
nie 8 rano nabożeństwo na Skałce, po którem  
przemówi odołtarza O. Pius Przeździecki. N astąpi 
dalsze zwiedzanie pam iątek K rakow a. Obiad o tej 
sam ej porze i w tym sam ym  lokalu, co dnia poprze
dniego. Po południu o godzinie 3 z dw orca kole
jow ego wycieczka do Niepołomic w celu sypania 
K opca Grunwaldzkiego,; «powrót o godzinie 9 min. 
54 wieczór.

grunwaldzki 
w Niepołomicach.

Kraków, 30 maja.
W  drugi dzień Zielonych Świąt, t. j. w ponie

działek, dnia 1 czerwca o godzinie 5 po południu 
odbędzie się w Niepołomicach w ykończenie Kopca 
G runw aldzkiego i złożenie ziemi, zebranej z gro
bów' powstańców polskich, zm arłych w Ameryce, 
a  nadesłanej na ręce krakow skiego Sokoła. P ra 
gnąc uczcić szlachetny pietyzm  i ofiarność naszych 
lodaków', okręg sokoli zarządził na ten  dzień 
ćwiczenia polows kilku swoich drużyn przed połu
dniem, zaś po południu zbiorowe wzięcie udziału w 
uroczystości przy Kopcu Grunwaldzkim.

Razem z ziemią przysłało Sokolstwo polskie z 
Am eryki piękną odezwę w ydrukow aną na perga
minie, na tle orła polskiego.

W  odezwie tej podnoszą Sokoli polscy w Ame
ryce, że w Niepołomicach dumie narodow ej gm ach 
wznieść postanowili Polacy i praojców  zwyczajem 
w łasnem i rękarm sypią Kopiec G runw aldzki — by 
przeszłości świetnej, w ieczystej by] przypom nie
niem, by znaczył na zegarze dziejowym chwilę 
przełom ową — r o z p o c z ę c i a  r e a l i z o w a 
n a  m y ś l i  n i e p o d l e g ł o ś c i o w e j .

„Bo tak  to  rozumiemy, my — w ychodżctw o pol- 
okii w Ameryce, co choć tysiącam i mil odrzucone 
ao ią losu od pnia m acierzystego, każdym  jednak 
fibrem tęsknej duszy tu łacza w yczuwam y ducha 
czasu i pragnienie polskiej duszy11...

^  drugiej części odezwy przedstaw ia Sokolstwo 
dzieje duszy em igranta — P olaka, k tó ry  czeka na 
chwilę czynu — a w tedy s taną  wszyscy pod je
dnymi w-olności sztandarem .

„C zw arta dzielnica’1, trzy  i pół m iliona Polaków  
z Am eryki, chce w akcie sypania K opca przyjąć 
udział. Ślą więc ziemię z grobów zm arłych dru
hów, co przedw cześnie legli w te j krw aw ej walce 
o kęs chleba...

Tysiące ginie... a  konając jednę ty lko  skargę do 
®°ga zanoszą, że oto legną w  obcej ziemi, nłe 

Idą im smi wiecznego um ilać nl brzozy płaczące,

ni śpiewy ptasząt... Tęsknić będą naw et w grobie 
za poszumem w iatru z kurhanów  i mogił ojców, 
czuć będą żal nieutulony do losu, że nie spełnią 
ostatniego obowiązku względem Ojczyzny — kość
mi swemi żywić nie będą zagonu ojczystego11...

P rzysy łają  więc ‘tę  obcą ziemię okupioną łzą 
tęsknoty  i krw ią m ęczeńską — niech spocznie w 
pomniku narodowymi, niech będzie tłum aczem u- 
czuć, stw ierdzeniem łączności z Ojczyzną...

W  końcu pięknej odezwy w ołają: „My żyjąc na 
wolnej ziemi W ashingtona iść za Wami ślubujemy, 
byśm y nowego Grunwaldu spraw cam i byli i wspól- 
nemi siłami sypali n a  polach Grochowa — Kopiec 
W olności11.

Odezwa kończy się wołaniem:
„Czołem Ci! -— p rasta ra  Piastów  stolico, że na 

chmurnem niobie Polski ciemiężonej iutrzenki 
św ietlanym  błyskiem wielkie dnie odrodzenia zwia
stujesz — do czynu budzisz polski lud!11

Pod odezwą umieszczone są podpisy w ydziału 
Związku am erykańskiego.

Przysłano także w ykaz gniazd sokolich i sto 
w arzyszeń polskich w Ameryce, k tóre nadesłały 
2500 koron na ukończenie sypania kopca grun
waldzkiego i szereg artykułów  i  odezw, które 
rozsyłano wśród kolonij polskich.

W olbrzymiej, płóciennej torbie, obszytej skórą, 
przysłano przeszło 500 woreczków z ziemią. >— 
K ażdy woreczek oznaczony jest liczbą gniazda i 
nazw ą miejscowości, z k tórej pochodzi ziemia. 
Oprócz tego przysłano flagę gwieździstą am ery
kańską, pod k tó rą  sześciowiosłówka rasow a prze
wiezie ziemię W isłą do Niepołomic.

Rozkaz Sokoła krakowskiego.

Sokół krakow ski ogłasza:
„W zyw a się w szystkich członków, aby przy

czynili się do uświetnienia chwili sypania kopca 
grunwaldzkiego także swoim udziałem, w raz z ro
dzinami. Druhowie nie należący do drużyny po- 
lowej, a  m ający prawo noszenia stro ju  sokolego, 
m ają w nim staw ić się jak  najlicznhj, toż samo 
członkowie w szystkich oddziałów >

W ycieczka w yruszy z K rakow a w poniedzia
łek o godz. 3 po południu pociągiem zw yczaj
nym i drugim  osobnym. P unk t zborny w prost na 
dworcu kolejowym 11.

Z arząd krakow skiego oddziału konnego wzy
w a w szystkich członków, k tó rzy  nie uczestniczą 
w wycieczce oddziału konnego do Lwowa w  cza
sie Z ielonjch Świąt, ażeby wzięli jak  najliczniej
szy udział w uroczystości złożenia ziemi, nadesła
nej z Ameryki, a  przeznaczonej na złożenie w  
kopcu grunwaldzidm  w Niepołomicach. Uroczy
stość odbędzie się w poniedziałek, dnia 1 czerw
ca b. r. P unk t zborny dworzec godzina 2 i pół 
po południu, odjazd koleją o godz. 8 po poi., 
pow rót wieczorem. Obowiązkowy strój połowy.

Członkowie oddziału konnego, k tórzy w yjeżdża
ją  do Lwowa, ażeby uczestniczyć w bingu soko
lim, urządzonym po raz pierwszy przez Tow arzy
stw o wyścigów konnych wo Lwowie, mają się 
staw ić w niedzielę 1 czerwca o godz. 11 przed 
południem w lokalu  Sokoła konnego Macierzy, 
gdzie w ydane będą dalsze zarządzenia.

•lawy MmamtaiftKl.
P o lsk ie  d z ien n ik i p o zn ań sk ie  w ita ją  z zad o 

w olen iem  i n ad z ie ją  w y b ó r now ego  b iskupa 
w ro c ław sk ieg o , k s . d ra  A do lfa  B e rlra m a . U cho
dzi on  bow ien  za  cz ło w iek a  sp raw ied liw ego  
i m ąd reg o , k tó ry ,  k ie ru ją c  się w y łączn ie  do
b rem  k o śc io ła , um ie się w zn ieść  p o n ad  uboczne 
w pływ y p o lity cz n e . N a pop rzedn im  sw oim  u- 
rzędzie , ja k o  b isk u p  h ild esh e im sk i, n ie  •'wystę
p o w a ł w rogo  przeciw  n aro d o w o śc i n asze j n a  
w ychodzt.w ie. N ależy , ja k  w iadom o, do k ie ru n 
k u  k o lo ń sk ieg o , t. j. po jed n aw czeg o  w  sp raw ie  
zw iązków  ro b o tn ic zy ch , p o d czas g d y  jeg o  p o 
p rzed n ik , k s . k a rd y n a ł K opp , n a leż a ł do k ie 
ru n k u  b erliń sk ieg o . W szy s tk o  to  są  d ane , k tó 
re  ożyw ia ją  P o la k ó w  w obec now ego b isk u p a  
uczuciem  szczerego  zaufan ia i tego  szacunku , 
ja k i  się d o s to jn ik o w i k ośc ie lnem u  na leży .

Z ad a n ia  jeg o  n a  now em  s ta n o w isk u  b ęd ą  
tru d n e . D y ec ez y a  w rocław ska- je s t  je d n a  z n a j
w ięk szy ch  n a  św iecie, ob e jm u je  bow iem  w raz  
z d e le g a tu rą  w B ra n d e n b u rg ii i  n a  P om orzu  
o raz z częścią  a u s try a c k ą , tr z y  i  p ó ł m iliona 
k a to lik ó w , rozp ró szo n y ch  m ięd zy  9 m ilionam i 
innow ierców . W ciąż  się tu  n a s trę c z a ją  tru d n o 
ści p o lity czn e  z rządem  a u s try a e k im . D ale j lu 
d n o ść  je s t p rzew ażn ie  p rzem y sło w ą, ro b o tn i
czą, ok aże  się w ięc, w  ja k i  sposób  n o w y  b isk u p  
d o k o n a  tu  sw oich zasad  k o lo ń sk ich . A le n a :- 
tru d n ie jsz e  zad an ie  czek a  go w obec teg o , że ta  
lu d n o ść ’ je s t  m ięszaną, że ży ją  ta m  P o lacy , 
N iem cy  i  C zesi, n ie  w  z w a rty c h  o sobnych  g ru 
p ach , lecz w  s ta n ie  u s ta w icz n e j endosm ozy  n a 
rodow ościow ej.

R ząd  b e r liń sk i za  p o śred n ic tw em  b isk u p s tw a  
w ro c ław sk ieg o , m oże w y w ie rać  z n a c z n y  po li
ty c z n y  w p ły w  n a  życ ie n a ru d o w e i  k u ltu ra ln e  
P o lak ó w . Ż ycie to  u jaw n i" się tam  w  znacznej 
części w  dziedz in ie  re lig ijn e j, ju ż  to  d la te g o , że 
g łów n ie  in te re so w a n y m  je s t  tu  po lsk i ro b o tn ik , 
g łęboko  w ierzący , ju ż  te ż , że to  je s t  b o g d a j 
je d y n a  p ła szczy zn a  naszego  ta rc ia  p o lity cz n e 
go z zab o rczy m  duchem  p ru sk im , n a  k tó re j  n ie 
ko n ieczn ie  m am y  ponosić  sam e k lę sk i, g dyż  
za  n am i je s t  p raw o  lu d zk o śc i i  sum ien ia . S tą d  
te ż  ta k ie  k w e s ty e , ja k  n. p . zaśp iew an ie  p ieśni 
ko śc ie ln e j po  p o lsk u , k w e s ty a  ję z y k a  u ży w a n e
go p rz y  k a z a n ia c h , p rz y  u d z ie la n ia  św . S a k ra 
m en tów  —  k w e s ty e  n a  p o zó r d robne , n a b ie ra ją  
ta m  d la  s p ra w y  p o lsk ie j w ielk iego  znaczen ia  
i k o ło  n ic h  sk u p ia  się za ra z  nasza  czu jność  n a 
ro d o w a . W ied ząc  o tem  rz ą d  p ru sk i, s ta ra  się 
też  w  te i dziedz in ie  za d a w a ć  n am  ciosy , p o słu 
g u ją c  się  ram ien iem  zw ie rzch n ik ó w  k o śc ie l

n y ch  i  to  n ie s te ty  k a to lic k ic h . W iadom o, ja k  
ciężko  n a d  ru ch em  k a to lic k ie j po lsk o śc i n a  
G órnym  Ś ląsku  zac ięży ła  tw a rd a  d to ń  k s . k a r 
d y n a ła  K o p p a . N iedaw no  je d n a  z p o lsk ich  g a 
z e t ś lą sk ich  w y lic zy ła  k ilk a n a ś c ie  sp raw , w  
k tó ry c h  ten  d o s to jn ik  k o śc ie ln y  w y rząd z ił nam  
Mielicie k rz y w d y . D zisia j s y tu a c y a  ogó lna  pod  
ty m  w zg lędem  zm ien iła  się  rac ze j n a  n ie k o 
rzy ść  n asza . P o g a rsz a  się pożyc ie  ce n tru m  k a 
to lick ieg o  z żyw io łem  p o lsk im , m nożą się coraz 
częściej p rz y k ła d y , żc n iem ieccy  k s ię ż a  k a to 
lic cy  sz y k a n u ją  P o lak ó w , b a , . tw o rz y  się już  
n a w e t g ru p a  ta k ic h  k s ię ż y  rząd o w y ch  

iW ty c h  w a ru n k a c h  i  s to su n k a c h  obejm uje 
ks. d r  B er tra m  s te r  dyecezy i w ro c ław sk ie j. Ma 
la t  54, n ie  m ożna go w ięc je szcze ' posądzać  
o sk o s tn ia ło ść  p rze k o n ań , i m a d o sy ć  energ ii. 
A le u czu c ia  n ad z ie i po lsk ich , p rzy w iązan y ch  
do  je g o  w y b o ru , n .ię sza ją  się  z niem iłem  uczu
ciem  n iep o k o ju , w y w o łan em  przez fa k t, że 
„ P o se n e r  T ag b la t.t" , o rg a n  h a k a ty s tó w , z dzi
w n y m  tro c h ę  za p a łem  w ita  jeg o  nom inacyę . 
N iew iadom o, cz y  te n  za p a ł op ie ra  się  n a  ja 
k ic h ś  k o n k re tn y c h  w iad o m o ściach  co do in ten- 
cy j now ego  b isk u p a , czy  je s t  ty lk o  a k te m  
k u r tu a z y i i  —  k o k ie to ry i. R acze j w y d a je  nam  
się, że to  d ru g ie . „ P o se n e r  T a g b la tt" ,  będący  
rów nocześn ie  p ism em  p as to ró w  p ro te s ta n c k ic h , 
ośm iela s iv u d z ie la ć  k a to lic k ie m u  b iskupow i 
w sk az ó w ek  cz y  ro zk azó w , ja k  m a  po stęp o w ać 

w ięk szo śc ią  L idności k a to lic k ie j. S podziew a 
się „ P o se n e r  T a g b la tt" ,  że b isk u p  B ertram  
w s tą p i w  ś la d y  sw ego p o p rze d n ik a , i  „ s ta 
now czo  będzie  w y s tę p o w a ł p rzec iw  naro d o w o - 
po lsk im  asp ira cy o m  ru ch u  ogółno-po lsk iego , 
będzie  za k a z y w a ł d u ch o w ień stw u  po lsk iem u  
ag ito w a ć  i bed "  e zw raca ł b ac zn ą  uw ago  n a  
w y ch o w an ie  p o lsk ie j m codzieży, p o św ięca jące j 
się  s ta n o w i du ch o w n em u ".

„P o lsk ie  ro z ru c h y  w  kośc ie le  św . P a w ła  
w  M oabicie —  p isze  d a le j —  o k a z a ły , jak ie  
n ieb ezp ieczeń stw o  z a g ra ż a  kośc io łow i k a to lic 
k iem u  w  ob ręb ie  w ład z y  w ro c ła w sk ie j b isk u p a  
ze s tro n y  d y ec ez y an  k a to lic k ic h  i  ja k  n iezb ę
dn e  są  n ie zw y k ła  k o n se k w e n o y a  i en erg ia , ab y  
o p an o w ać  po ło żen ie" .

C zy te  n a trę tn e  r a d y  h a k a ty s tó w  w y w rą  ja 
k i w p ły w  n a  now ego  b isk u p a ?  C zy są  one z a 
pow iedzią  ty c h  sk ry ty c h  w pływ ów , k tó re  b ę 
dzie a a  n iego  z p ew nośc ią  w j w ie ra ł rz ą d  b e r
liń sk i?  N ied ługo  zobaczym y .

tłestyalsiwo 
Niemców wobec Polaków.

(K o r o s p. „N. R e f o r m  y“.)

'Jena, 28 m aja .
D zisiaj o d b y ła  się  tu ta j  ro zp raw a  sądow a, 

n a  tle  b es ty a lsk ieg o  n ap a d u , ja k ie g o  dopuśc ili 
się N iem cy tu te js i  n a  ro b o tn ik ó w  po lsk ich . 
S p raw a , c k tó re j  w e w łaśc iw y m  czas ie  obszer
n ie  p isa liśm y  w  „N ow ej R e fo rm ie" , m a n a 
s tę p u ją c y  p rze b ieg :

Dnia 21 m a rc a  b. r .  g a r s tk a  ro b o tn ik ó w  
po lsk ich  u d a ła  się w ieczorem  do re s ta u ra c y i 
w e w si B u rg au  p o d  J e n ą . S ied z ąc y  juz w  sa li 
re s ta u ra c y jn e j N iem cy , sły sząc  rozm ow ę p o l
sk ą , zaczęli z ro b o tn ik ó w  p o lsk ich  szy d zić  w  
sposób  ta k  p ro w o k u jąc y , że upom nia ł ich  
z te g o  p o w o d u  n a w e t je d e n  z N iem ców , a le  
b ez sk u te cz n ie .

Je d e n  z  P o lakow , w y ch o d ząc , p o trą c ił  p rzy 
p ad k o w o  N iem ca, k tó r y  m u za  to  w y m ierzy ł 
po liczek . P o la k  zrew an żo w ał się, a  w tedy  
N iem cy  u rząd z ili p o p ro s tu  rzeź. N a jp ie rw  bili 
P o lak ó w  k ijam i, s to łk am i, k u flam i, a  ró w n o 
cześn ie r e s ta u ra to r  F o e rs te r  s trz e la ł do  n ich  
z d u b e ltó w k i. S k u te k  b y ł s tra sz n y . J e d e n  
z P o lak ó w  p a d ł n a  m ie jscu , d ru g i u m a rł 
w k ró tce  z o dn iesionych  ra n  śm ierte ln y ch , je 
den  z o s ta ł ciężko  z ran io n y , 10 zaś odniosło  
le k k ie  ra n y .

W ezw an a  przez P o lak ó w  po liey a , z a m ia s t u- 
w ięzić w innych , o d p ro w ad z iła  do  a re sz tu  
w szy s tk ich  P o lak ó w , zaś N iem ców  n ie  tk n ę ła , 
n a w e t m o rd erca -g o sp o d arz  p o z o s ta ł n a  w o lno 
ści i dop ie ro  z ro zp o rząd zen ia  są d u  z o s ta ł n a  
trze c i dzień  uw ięz iony .

Prasa n ie m ie ck a  te n  o h y d n y  p o stęp ek  
N iem ców  p rze d s taw iła  ja k o  czy n  o b ro n y  w o
bec w o jow niczych  P o lak ó w . A le śledz tw o  są 
dow e w y k az a ło  w inę N iem ców , a  ro zp raw a  
są d o w a p o tw ie rd z iła  ją .

N a dzisie jsze j rozp raw ie  sąd o w e j w szy scy  
P o la c y  zo s ta li uw oln ien i, je d y n ie  n ie ja k i 
Id z ik  z o s ta ł sk a z a n y  n a  m iesiąc w iez ien ia  za  
zak łó cen ie  sp o k o ju  dom ow ego. 'N ie k tó ry c h  
już  p o d czas ś le d z tw a  puszczono  n a  w o ln ą  s to 
pę  —  w sz y s tk ic h  zaś sąd . jak  w spom nieliśm y, 
uw oln ił.

N ależy  p o d n ie ść , że sk u tk ie m  a r ty k u łu , 11- 
m ieszczonego  w „N ow ej R e fo rm ie"  (n r  04, 
z  d . 28 m arca b . r . P rz . R e d ), k o n su l au - 
s try a c k i w  L ip sk u  ze sw ej s tro n y  po czy n ił 
k ro k i, celem  z b a d a n ia  s ta n u  rzeczy , a  n a  roz
p raw ę  p rz y je c h a ł sam  k ie ro w n ik  k o n s iu a tu , 
a b y  czu w ać n a d  b ez in te re so w n em  je j p ro w a
dzeniem .

I  rzeczyw iśc ie  trz e b a  p rzy z n ać , że c a ła  sp ra 
w a  b y ła  k ie ro w a n a  z zu p e łn ą  b ez s tro n n o śc ią , 
d la te g o  tez  w y k a z a ła  n a jd o b itn ie j, n a  ja k ic h  
p o d s ta w a c h  się op ie ra ło  się  ca łe  a re sz to w an ie , 
po łączo n e  z ty lo m a scenam i pon iżen ia , ca ła  
ob e lg a  i a la rm , p o czy n io n y  w  tu te jsz y c h  g a 
ze ta ch  p rzec iw  P o lakom .

P rz ec iw k o  sz y n k arzo w i F o e rs te ro w i z B u r
g a u  b ęd z ie  się to c z y ła  ro z p ra w a  p rze d  ław ą 
p rzy s ię g ły c h  w  październ iK u w R u d o lfs tad t,

— II H . » ' — —

Londyn, 30 m aja .
W iadom ości, n ad esz łe  w  c iąg u  n o c y  o k a ta 

stro fie  o k rę tu  „E m p re ss  of I re la n d " , są  dale j 
bard zo  sp rzeczne . J e d n a  w ersy a  s tw ie rd z a  oca
len ie  w szy s tk ich  p o d ró żn y ch , d ru g a  donosi, że 
zginęło  1000 ludzi. O toż w iadom ość o oca len iu  
w szy s tk ich  p o d ró żn y ch  n ie  za słu g u je  n a  w ia
rę  W ed le  o s ta tn ic h  w iadom ości, n a  ok ręc ie  
zn a jd o w ało  się p rzeszło  1400 osób, a  do Q uebec 
p rzy b y ło  ty lk o  400 ro zb itk ó w . Brak zatem  isto 
tnie 1000 ludzi. U ra to w an i w  zn aczn ie jsze j czę
ści, są  ciężko  ra n n i i p okaleczen i. M iędzy o c a 
lonym i z n a jd u je  się w ielu  lu d z i z p e rs o n ilu  
ok rę to w eg o . J a k o  n ad z w y cz a j c h a ia k te ry -  
s ty c zn ą  oko liczność podnoszą , że m iędzy  ooa- 
lonjm ii zn a jd u je  się za ledw ie  12 k o b ie t, z czego 
w noszą, że n a  ro zb ity m  o k ręc ie  m u sia ły  się roze 
g rać  scen y  s trasz liw e , je szcze  gorszo , ja k  n a  
„T itan ic u " , gdzie ja k  w iadom o , m ężczyźn i od 
p y ch a li k o b ie ty , c isnące  się do  łodzi r a tu n k o 
w ych.

W  chw ili k a ta s t ro fy  p an o w a ła  siina burza 
i ogromna m gła. O ba o k rę ty  „E m p re ss  of I re 
la n d "  i  „ S to re s te a d "  je c h a ły  w  ty m  sam ym  
k ie ru n k u  do E u ro p y . Z d a je  się, że z pow odu  
m g ły  s ta te k  „ S to re s te a d "  zgub ił p rze p isan y  
k u rs  i w  ten  sposób  tłó m ac zy ć  n a le ż y  zderzen ie  
ob u  ok rę tów . „E m p re ss  of I re la n d 1*' z pow odu  
m g ły  zw olni' sw uj b ie g , o k rę t „ S to re s te a d "  
zaś je ch a ł z n a d z w y c z a jn ą  szy b k o śc ią . D la teg o  
te ż  „E m p ress  of I re la n d "  -został p rz e c ię ty  p ra 
w ie n a  dw ie części.

W  czasie  k a ta s tro fy  w szyscy  podróżni spal' 
w  sw oich k a ju ta c h  i zbudzili s ię  dopiero  w ted y , 
g d y  w o d a  w ta rg n ę ła  do śro d k a  k a ju t.  T a  oko 
liczność p rzy c zy n iła  się rów nież  do  zw iększe
n ia  k a ta s tro fy .

P ie rw szy  te le g ra f is ta  o k rę to w y  m iał ty le  
p rzy to m n o ści, że p rzez  k ilk a  m in u t ro zsy ła ł 
n a  w szy s tk ie  s tro n y  te le g ra m y  isk row e S. O. S. 
(S ave ou r souls! =  R a tu jc ie  n asze  dusze!) S y 
g n a ł te n  p o ch w y co n y  z o s ta ł n a ty c h m ia s t przez 
o k rę ty  „ L a d y  E v e lin e “ i  „ E u re k a " , k tó re  je 
d n a k  z pow odu  b u rz y  dop iero  n a d  ran em  p rz y 
b y ły  n a  m iejsce k a ta s tro fy .

W  m iędzyczasie  od  g o d z in y  2 w  n o c y  do 6 
ran o  ro z g ry w a ły  się n a  to n ą cy m  ok ręc ie  „E m 
p ress  of I re la n d "  straszliw e scen y . W iele łodzi, 
przepełnionych rozbitkam i, n ie  m ogło się z po 
wodu burzy utrzym ać na w odzie. W iele  z n ich  
w yw róciło  się  a rozbitki utonęli. B ardzo  w ielu  
o ca lo n y ch  zachorow ało z powodu zim na, albo
w iem  w ięk szość prawie nago w ypadła z kajut.

D o k ła d n y  przeb ieg  k a ta s tro fy  je s t  d o tą d  n ie 
zn an y . K a p ita n  o k rę tu  „E m p re ss  of I re la n d "  
K e m d a ll . je s t  ta k  ch o ry , że n ie  je s t  w  s ta n ie  
n ic  opow iedzieć.

P rz e d  tu te js z ą  re p re z e n ta c y ą  C a n ad ian  P a 
cific n a  C h arringcross , g ro m ad z iły  się przez c a ły  
dzień  i noc o lbrzym ie tłu m y  pub liczności. R e- 
p re z e n ta c y a  n ie  p o s ia d a  je d n a k  jeszcze  lis ty  
p o d ró żn y ch  i  c z ek a  n a  te leg ram  z M ontrea lu .

Z daje  się, że n a  o k ręc ie  zn a jd o w ali się 
przew ażnie A nglicy , chociaż z n ie k tó ry ch  n a 
zw isk  sądzą , że by li tam  ta k ż e  pod ró żn i z p a ń 
s tw a  a u s try a ck io g o , ja k  n. p . Iw an  K ow alsk i. 
Jó z e f  C ybu lak , p a n n a  S ch o en g u tó w n a  i B. 
W ienrauoh . N a o k ręc ie  z n a jd o w a ły  się  łodz ie , 
m ogące pom ieśc ić  200U osób.

Rozmiary katastrofy.
Londyn, 30 m aja.

R o zm iary  k a ta s t ro f y  o k rę tu  „E m p re ss  of 
I re la n d "  są  znaczn ie  -większe, n iż  z p o cz ą tk u  
p rzy p u szczan o . S zczegó ły  u s ta lić  —  je s t  n a  r a 
zie tru d n o . W ed le  o s ta tn ic h  ob liczeń , n a  p o k ła 
dzie o k rę tu  „E m p re ss  of I re la n a "  zn a jd o w ało  
się 90 p o d ró żn y ch  I  k la sy , 250 p o d ró żn y ch  n  
k la sy , 650 p o d ró żn y ch  n i k ia sy  i  480 ludzi 
za łog i. W y słan e  n a  pom oc o k rę ty  z d o ła ły  w y 
ra to w a ć  ty lk o  420 p u d ru żn y ch , k tó ry c h  odw ie
ziono do  R im o rsc ., m ie jscow ości, po ło żo n ej 
u  u jśc ia  rze k i św . W aw rzy ń ca . ■

L ondyn, 30 m aja .
L iczbę o fiar k a ta s tro fy  p o d a ją  obecnie już 

n a  1030. U ra tow ano  ty lk o  337, w tem  z a le 
dw ie 12 k o b ie t.

Śmierć tybiąca osob.
N ow y Jork, 30 m a ja .

W edle o s ta tn ic h  w iadom ości, u to n ę ło  razem  
oko ło  800 osób. J e d e n  z u ra to w a n y c h , k u p ie c  
H enderson , n a d e s ła ł do sw oje j f irm y  te leg ram , 
donoszący , ze zginęło  1030 osób, a ty lk o  400  
osób uratowano. O gółem  zn a jd o w ało  się  n a  p o 
k ła d z ie , w ed le  tegx) don iesien ia , 1099 osób. —  
Z p o śród  u ra to w a n y c h , p rzew iez io n y ch  na lą d , 
z m arły  p raw ie  n a ty c h m ia s t 25 osób. W śró d  
o fia r k a ta s t ro fy  z n a jd u je  się s ir  S e to n  C arr, by -

w  agon ii.

Nieznane losy rozbitków.
L ondyn, 30 m aja .

W  tu te jsz y c h  b iu rach  C a n ad ian  P ac ific  o- 
św iad cza ją , że b ra k  w iadom ości o lo sie  600 p o 
d różnych . J a k  się obecnie okazu je , p aro w iec  
n o rw e sk i „ S to re s te a d "  za b ra ł n a  p o k ła d  360 
oca lonych , o raz w ieie zw łok.

W  o s ta tn ie j chw ili do tu te jsz e j r e p re z e n ta c ji  
C an ad ian  P ac ific  n ad e sz ła  w iadom ość, że b ra k  
w iadom ości o losie  857 podróżnych.

Londyn, 30 m aja .
P ó źn ą  n o cą  n ad e sz ła  w iadom ość, że do Ri- 

m ousci przybyło 390 podróżnych z o k rę tu  „ E m 
p ress  of I re la n d " . N a p o k ła d z ie  za ś  o a re iu  
„ S to re s te a d "  m a się zn a jd o w ać  jeszcze 360 
ro zb itków .

Storestead.
Londyn, 30 maja.

P a ro w iec  n o rw esk i, S to re s te a d . k tó r j r sp o 
w odow ał k a ta s tro fę , p r z y b y ł  d o  M o n 
t r e a l  z 110 o c a l o n y m i  r o z b i t k a m i  
z o k rę tu  E m p ress  of I re la n d . Z a ło g a  te g o  o k rę 
tu  o św iadcza, że k a t a s t r o f a  p o c h ł o n ą -  
ł a  1000 o f i a r z g ó r ą .  O k rę t S t o r e s t e a d  
j e s t  b a r d z o  c i ę ż k o  u s z k o d z o n y ,  1 
c a ła  p rz e d n ia  część je s t  zd ru z g o tan a . M lm oto 
o k rę t te n  z a b ra ł n a  p o k ła d  k ilk u s e t o ca lo n y c h  
i zd o ła ł z n im i d o p łjm ąć  do M on trea lu .

Empress o f Ireiand.
W iedeń, 30 m aja .

W  tu te jsz e j r e p re z e n ta c j i  C a n a d ia n  P ac ific  
o św iad cza ją , że o k rę t E m p r e s s  o f  I r e 
l a n d  j e s t  j e d n y m  z n a j w i ę k s z y c h  
o k r ę t ó w  teg o  fow arz j-stw a. Je ż e li n a  p o k ła 
dzie togo T o w a rz y s tw a  zn a jd o w a li się pod różn i 
z A u s try i łub  W ęg ie r, to  m ogli to  b y ć  ty lk o  
p od różn i I  k la sy , a lb o w iem  em ig ran c i a u s trv a c -  
c y  i w ęgierscy- ja d ą  n ie  p rzez  L iw erpool, ty lk o  
p rzez  A n tw erp ie .

Wyłowienie zw łok.
RimousKi, 30 m aja .

P aro w iec  „ L a d y  E v e lin e “ pow rócił w czo ia j 
po p o łu d n iu  n a  m iejsce k a ta s tro fy  i w yłow ił 
17 zw łok , u n o sżąey ch  się n a  pow ierzchn i w ody.

Kondoiencye.
Paryż, 30 m aja .

P re z y d e n t P o in ca re  w y sto so w a ł depeszę do 
k ró la  an g ie lsk ieg o  z w y razam i w spó łczuc ia , 
z pow odu  k a ta s tro fy  n a  rzece św . W aw rzy ń ca .

KRONIKA.
K r a k ó w .  30 m aja.

Budowa nowych linii tram wajowych. W  połowie 
czerwca rozpocznie swoje czynności kom isya ob
chodowa dla linii ul. W iślna— R ynek—ul. Sław
kowska. Zaraz po kom isyi rozpoczną się roboty 
około budow y te j linii. Z końcem czerwca kom i
sya obchodowa przeprow adzi badania nad lim ą od 
HI m ostu do Podgórza. L inia ta  będzie szla uli 
cam i: Lwowską, Rynkiem , K alw aryjską do zak ła
du M atecznego. Równocześnie rozpoczną się roboty 
wstępne na tej linii. Z końcem lipca rozpoczętą 
także będzie budowa drugiej linii w Podgórzu, łą 
czącej pierwszą, od zakładu M atecznego do stacyi 
Podgórze-Bonarka. Jeszcze b r. obok stacyi Pod- 
górze-Bonarka w zniesiona bęazie now a remiza 
tramwajow-a przeznaczona na pomieszczenie stu 
wozów'. Remiza będzie nńała 125 metrów długości, 
a szerokości 50 metrów. W ybudow ane w nich bę
dą to ry  w liczbie 10. Około remizy staną budynki 
na pomieszczenie d y rek c ji, biur i adm iuistracyi 
zarządu tram w ajów  elektrycznych.

K onkurs na koionie w akacyjne. W ydział „To
w arzystw a kolonij w akacyjnych dla uczniów szkół 
średnich K rakow a i Podgórza" przyjm ie w' tym  
roku na lipiec kilkudziesięciu uczniów do swojej 
kolonii w Porębie W ielkiej. O miejsca te  bezpłat
ne, ubiegać się m ogą uczniowie niezamożni, czy
niący w  naukach  dobre postępy, obyczajni wr 
szkole i poza nią, a potrzebujący w ypoczynku i 
świeżego pow ietrza na w u. Uczniowie ctrzjunyw ać 
bkdą w ikt i m ieszkanie i przez cały czas pobytu  
n a  wsi pozostaw ać będą pod dozorem ustanow io
nego przez w ydział kierowuiika. —  P odan ia  w ysto
sowane do w ydziału Tow arzystw a kolonij składać 
należy: w gimnazyum św. Anny n a  ręce prof. Za- 
chemskiego, w gimnazyum św. Ja ck a  przyjm uje do
dania radca Bednarski, n a  filiii ks. prof. Kulig, 
w gimnazyum III prof. K. Stach, w  gim nazyum  
IV iy r .  Zawilióski, w gimnazyum V prof. P rzybyl
ski, w  gim nazyum  podgórskiem  prof. Trybowski, 
w I  szkole realnej prof. Smrcczyński, w  II szkole 
realnej prof. Pępkowski.

Podania w iny zawierać: 1) W ykaz cenzur z I 
p ć łrocza r. b. szkolnego. 2) św iadectw o ubóstw a, 
3) D cklaracyę ojca lub opiekuna, potw ierdzającą, 
iż ucznia oddaje na ko loni0 i że odbierze go  każ-.
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dej chwili na swój w łasny koszt, gdyby tenże za
dość nie uczynił obow iązującym  przepisom . Uczeń 
winien zabrać ze sobą w kuferku na czas w akacy j 
odpow iednią ilość bielizny i garderoby; zresztą 
bliższych szczegółów udzielą powyżsi pp. profeso
rowie, jako  członkowie w ydziału.

Uczniowie podający  się zgłoszą się do uproszo
nych przez w ydział lekarzy : prof. d ra  Ciechanow
skiego, d ra  N ow aczyńskiego i d ra  Zakrzew skiego 
na  klin ikę chorób w ewnętrznych, w  sobotę dnia 
13 czerw ca punktualn ie o godzinie 5 po południu, 
celem poddania się badaniu  lekarskiem u. P P . le
karze prześlą swoje orzeczenie w ydziałow i Tow a
rzystw a. Uczniowie, k tó rzy  się nie zgłoszą w  dniu 
i godzinie oznaczonej do badan ia  lekarskiego, nie 
będą bezw arunkow o przyjęci n a  kolonię.

Term in wnoszenia podań, up ływ a z dniem  10 
czerw ca b. r.

Z uniwersytetu. F. Tadeusz Klimowicz, asy
sten t przy zakładzie chemii rolniczej, roaem  z 
Rów nego n a  W ołyniu, o trzym ał w  uniw ersytecie 
Jagiellońskim  stopień doktora filozofii.

Pogrzeb ś. p. Karola Brzezińskiego, em er. dy 
rek to ra  gim nazyum  III, odbył się dziś o godz. 11 
w południe z kap licy  cm entarnej. W  oddaniu 
ostatn iej posługi zasłużonem u pedagogow i ucze
stniczyło grem ialnie gim nazyum  III. z całym per- 
sonalem  nauczycielskim , dyrek toram i w szystkich 
zakładów  naukow ych  krakow skich, licznie repre
zentow any św iat nauczycielski, oraz zastęp  b 
uczniów  zm arłego, z k tó rych  w ielu zajmuje dziś 
pow ażne stanow iska publiczne, jak  n. p. radcy  
dw ora W ędkiewicz i Rozw adow ski, d r Adam  
Doboszyński, dyr. d r D ziubczyński i w. i. Nad 
groDem przem ówił w  rzew nych słow ach b. uczeń 
zm arłego, ks. proboszcz Błonarowicz, podnosząc 
ciche zasługi, um iłowanie zaw odu i szlachetne 
zasady, jakiem i um acniał ch a rak te r swoich wy- 
chowańców.

Muzeum etnograficzne n a  W aw elu o tw arte  bę
dzie dla publiczności w niedziele i św ięta, oraz 
czw artk i i w to rk i w godzinach popołudniow ych.

Z teatru ludowego. Dziś po raz trzeci „P an ień
skie S kały“. W czoraj odegrano św ietną bajkę  T. 
K onczyńskiego w obec szczelnie zapełnionej w i
dów ni W ystaw a w yw ołuje ogólny podziw. T ea tr  
ludow y zyskał w „P anieńsk ich  S kałach41 pierw 
szorzędna a trakcyę , k tó ra  stanie się jedną z za
sadniczych sztuk  repertoaru  d la dzieci. Z szero
kich kół publiczności dochodzą żądania, aby dy- 
rekeya przeniosła p rzedstaw ien ia „P anieńsk ich  
S kał“ n a  popołudm a, aby umożliwić rodzicom 
przyprow adzanie dzieci.

Zarząd kursów uniwersyteckich w Zakopanem  
uzyskał dla swych uczestników  zupełne uw olnie
nia od ta k sy  k lim atycznej, k tó ra  w n )rm alnych 
w arunkach  wynosi 12 koron. Zgłoszenia przyj
muje jeszcze do 30 czerw ca sek re ta ry a t w K ra
kowie, R ynek 1. 29.

Kraków i ulice podgórskie. Jak  wiadom o, w raz 
z decyzyą połączenia Podgórza z K rakow em  sta ła  
się ak tu a ln ą  kw estya idących przez Podgórze 
dróg. Trzy bowiem bardzo ważne arte ry e  podgór
skie —  ulice: K alw aryjska, Lw ow ska i W ielicka, 
nie m iały niejako urzędowego charak te ru  ulic m iej
skich, lecz dróg rządowych, nad  k iórem i w ykony
w ało opiekę starostw o krakow skie. Z najdow ały się 
też  one w stanie dalekim  od doskonałości. Z w y
jątk iem  ul. Lwowskiej, dwie pozostałe by ły  rzeczy
wiście zwykłem i szosami, niebrukow anem i, bez 
chodników, pełne kurzy lub błota i wybojów . Obe
cnie zapadła już decyzya w spraw ie objęcia kon- 
ierw acyi i zarządu tych  dróg-ulic przez gminę 
m. K rakow a, t. j. przez k rakow sk i m iejski urząd 
budow nictwa. Rozpoczęto też niezwłocznie n ap ra
wę tych dróg i doprow adzenie ich do stanu  i cha
rak teru  należycie u tizym anych  ulic.

W pościgu za Wilczkiem. Spraw a ucieczki W il
czka po spełnieniu d e frau d ac ji n a  poczcie k rakow 
skiej, zaczyna się wyśw ietlać. Stw ierdzono, że w y
jazd z K rakow a u ła tw ił W ilczkow i Królikowski, 
k tó ry  mu kupił n a  dw orcu bilet II k lasy  do Prze- 
rowa. Tuż przed odejściem pociągu K rólikow ski 
dał W ilczkowi sw oją pelerynę i kapelusz. Przed 
Przerowem  zaw ołał W ilczek konduk to ra  i dopła
cił za bilet do W iednia. W ilczek przybył do W ie
dnia w poniedziałek o godzimo 6.45 rano. Po 
krótkim  tam  pobycie w yjechał do Niemiec i za trzy
mał się w  jednym  z w iększych m iast nad  Menem. 
S tanął tam  w  jednym  z pierw szorzędnych hoteli, 
m eldując się fałszyw ie. Tam  w łaśnie wedle z gory 
ułożonego p lanu m iał czekać n a  K rólikow skiego. 
Gdy K rólikow ski nie p rzy jechał w  oznaczonym  
dniu do tego m iasta , W ilczek napisał list, ad re
sow any do „B. K .“ i zostaw ił go u portyera. Zo
sta ł jeszcze k ilka  godzin i w ypy tyw ał ciągle o czas 
nadejścia pociągów . D om yślając się widocznie w_ 
końcu, że K rólikow ski w padł w ręce w ładzy, w y
jechał natychm iast w  stronę F rancyi. Tam  ślad 
za nim zaginął.

W ilczek mógł bezkarnie przejechać tę  przestrzeń, 
gdyż w łada biegle językiem  niemieckim . Śmiały był 
wyjazd jego do W iednia; znany był w W iedniu 
wśród sfer pocztow ych; służył tam  bowiem przed 
la ty . T rudniej mu jednak  będzie u k rj wać się długo 
we F rancyi, nie zna bowiem tam tejszych  stosun
ków- i nie w łada językiem  francuskim . J e s t  uspra
wiedliwiona nadzieja, że W ilczek w padnie w ręce 
w ładz w najbliższych dniach.

Oszustwo ze stem plam i. P isaliśm y w dzisiejszym 
num erze porannym  o oszustwie, a w łaściw ie k ra 
dzieży stempli, dokonanej w sklepie p. A leksandro- 
wiezowej przy  ul. Basztowej przez jakiegoś męż
czyznę. Mężczyznę tego udało się policyi dzisiaj a- 
resztow ać na Kazim ierzu, w chwili, gdy sprzeda
w ał skradzione stem ple. O kazało się, że to  ptaszek 
w cale niezwykły, choć złapał się w ta k  pospolity 
sam otrzask na niew ielką przynętę —  widocznie 
przyciśnięty  ostatecznością. P . Rudolf Oprych — 
tak ie jest jego nazwisko — je st znanym  już nietyl- 
ko  krakow skiej', ale św iatow ej policyi oszustem. 
On to  przed k ilku  la ty  w K rakow ie w padł do 
kan to ru  bankierskiego Birnbaum a i w yrw ał mu 
bankno t studolarow y, k tórego  użył na kosz ta  po
dróży w szerszy św iat —  do P aryża. W  Paryżu 
dalej upraw iał podobne rzemiosło, lecz go po pewnym  
czasie przy chw ytano i po ukaran iu  odstawiono do 
K rakow a. Tu Oprych został skazany  przez sąd na 
dw a la ta  więzienia, k tó re  odsiedziawszy, wrócił do 
obranego poprzednio zaw odu. "Widocznie nieźle mu 
się powiodło, gdyż, jak  się te raz  okazało z docho
dzeń, w ostatnich czasach żył dostatn io  i baw ił się 
wesoło. Policya przypuszcza, że dokonał jakiejś 
znaczniejszej kradzieży. D opiero n a  tych nieszczę
snych stem plach por, inęła mu się noga.

ś l
Polityczny proces. Z M akowa pisze nasz ko

respondent 29 b. m.: Dzisiaj odbył się tu  przed 
sędzią w yrokującym  drem Kazimierzem T ylką 
dalszy ciąg rozpraw y o ob-azę czci przeciw  p

ia  L udu“ z K rakow a, oskarżonem u o obrazę czci 
przez posła parlam en tarnego  okręgu m yślenickie
go, p. A ndrzeja Średniaw skiego. Tłem  procesu 
je st dokonany  osta tn io  w stronnictw ie ludowem  
rozłam  i zacięta, zw łaszcza w pierw szych chwi
lach po rozłam ie, w alka pom iędzy obu wrogiem i 
sobie stronam i jednolitego przedtem  stronnictw a.

W edle wniesionej przez pow oda skarg i w gru
dniu ubiegłego roku  odbyło się we wsi Bień- 
ków ce zgrom adzenie ludowe, na k tórem  oskar
żony p. S anojca zarzucić m iał publicznie posłowi 
Ś reJniaw skiem u, że tenże pobrał od p. Stapiń- 
skiego 11.000 koron  na w ybory. Oświadczeniem 
tern uczuł się obrażony, nieobecny n a  w spom nia
nym  w iecu, poseł Średniawski.

W skuteK  wniesionej skarg i odbyła się dwu 
k ro tn ie  odraczana rozpraw a w m akowskim  są
dzie pow iatow ym , n a  k tó rej przesłuchano cały 
szereg św iadków , ofiarowanych przez obie strony. 
Jedni ze św iadków  zeznali pod przysięgą, że te 
go rodzaju  zarzut n a  wiecu w Bieńkówce pad ł 
z u st oskarżonego, inni znowu, po zaofiarov aniu 
przez oskarżonego dow odu praw dy, ośw iadczyli 
pod przysięgą, że posła Średniaw skiego m oralnie 
i m ateryalnie w czasie osta tn ie j kam panii w ybor
czej popierał S tapiński, stronnictw o ludow e i 
rząd. Żaden jednak  ze św iadków  nie zeznał nic 
kategorycznego w tym  k ierunku, aby poseł Śre- 
dniaw ski otrzym ał 11.000 koron  n a  w ybory od 
p. S tapińskiego.

N a dzisiejszej rozpraw ie zeznaw ał jako  osta tn i 
św iadek poseł S tapiński. Świadek, zaprzysiężony, 
p rzestaw ił obraz kam panii w yborczej w r. 1911 
oraz zabiegi stronnictw a około poparcia k an d y 
d a tu ry  p. Średniaw skiego. W yda tk i pieniężne za 
tą  k andyda tu rę , podobnie ja k  za innym i k an d y 
datam i, z ram ienia stronn ictw a ludow ego, szły 

kasy  stronnic tw a i z zasobów rządow ych. — 
K w oty jednak  11,000 koron  poseł S tap ińsk i p 
Średniaw skiem u nie d aw ał

Po zam xnięciu postępow ania dowodowego sę
dzia zwrócił się do stron z zapytaniem , czy nie 
by łyby  skłonne do ugody. P oseł Średniaw ski 
ośw iadczył, że sa tysfakcyą za obrazę będzie dla 
niego w yrok  sądowy i ugody  sobie nie życzy. - 

Po przem ow ach zastępcy praw nego oskarży
ciela m ecenasa d ra  Zem batego, posła Średniaw 
skiego i oskarżonego p. Sanojcy, sędzia w ydal 
wyrok, uznający oskarżonego winnym  przekro
czenia z § 488 u. k. i skaza ł go na 14 dni a re
sztu bez zam iany n a  grzywnę.

O skarżony zgłosił odwołanie od w iny i kary . 
Poczta w Rabce. Z dniem  1 czerw ca otw arty 

będzie n a  czas trw ania sezonu do 30 w rześnia 
urząd poczt ow o-telegraficzny R ab k a  2. Urząd 
ten  połączony będzie z siecią pocztow ą zapom ocą 
sześciorazow ych dziennie jazd  posłańczycb do 
stacy i kolejow ej w  Rabce i do urzędu pocztow e
go R abka  1 

Szczakowa, 29 m aja. Sokół tu te jszy  urządza 
11 czerwca „Zabaw ę sokolą nad Przem szą11. Czy
sty  dochód przeznaczony n a  budowę sokolni. — 
D atk i i podark i d la  lo tery i fantow ej uprasza się 
nadsyłać pod adresem : J a n  Zakrzew ski, prezes 
Sokoła w  Szczakowej.

Kronika lwowska.
D rugi zjazd in ternistów  polskich odbędzie się 

we Lwowie w dniach 21 i 22 lipca b. r. (w torek, 
środa). Zjazd, k tó ry  urządza nowo założone To
w arzystw o internistów  polskich, zapow iada się 
bardzo licznie. Znaczna ilość zgłoszonych już 
w ykładów , oraz w spółudział w ybitnych lekarzy- 
in tern istów  ze w szystkich ziem Polski, dają  rę
kojm ię zupełnego pow odzenia zjazdu. Program  
szczegółowy zostanie w kró tce ogłoszony .

Z procesu o zd radę stanu . Donieśliśm y, że w 
lwowskim  procesie postaw iono w czoraj przysię
głym  py tan ia . P y tan ie  główne, dotyczące w szyst
kich oskarżonych, a więc B endasiuka, Sandowi- 
cza, H udym y i K ołdry , opiewa:

„C zy oskarżony... w inien jest, że w  czasie od 
roku  1909 do m arca 1912 we Lwowie i w  innych 
m iejscowościach, ta jn ie , w porozum ieniu z inne- 
mi osobami, jako  spraw ca, przez podburzanie, 
szpiegow anie, lub przez inną jakąkolw iek  do te 
go zm ierzającą czynność, przedsiębrał coś tak ie 
go, coby zm ierzało do oderw ania Galicyi, lub 
jej części od jednolitego związku pańsiw a, lub 
objętości krajów  cesarstw a austryackiego , lub do 
sprow adzenia, albo pow iększenia niebezpieczeń
stw a d la państw a z zew nątrz?,,

N a w ypadek  zaprzeczenia tego pytan ia, posta
wiono ew entualne o „bezpośredni udział41 w  zbro
dni, objętej pierw szem pytaniem , a dalej p y ta 
nie o „dalszy udzia ł41. N adto  postaw iono py tan ia  
o szpiegostwo.

Ucieczka posła W ityka. N iektóre pism a dono
szą, że Semen W ityk  nie znajduje się jeszcze w 
A m eryce ,ale ukryw a się w Berlinie, skąd  ma 
zam iar w yruszyć za Ocean. Do p roku ra to ria  p ań 
stw a we Lwowie nadeszły  skargi i doniesienia o 
oszustwo.

Z d&relni© p o ls k ic h .
Zjazd lekarzy  K rólestw a Polskiego. Z Lublina 

te legrafu ją : Dzisiaj rozpoczął się tu  zjazd prow in
c jo n a ln y ch  lekarzy  z K rólestw a Polskiego. — 
Przybyło  bardzo wielu lekarzy. O godz. 8 w ie
czorem odbędzie się uroczyste posiedzenie orga
nizacyjne.

P iękna ofiara na cele publiczne. Z L ublina te 
leg rafu ją  nam : O byw atel ziemski, rad ca  kred.
Tow. ziem skiego S tanisław  W essel ofiarow ał 
100.000 rubli n a  budow ę szkoły^ rzemieślniczej 
im ienia Syrosińskiego, oraz 20.0UO rubli n a  m iej
scowe tow arzystw o pożyczkowo-oszczędnościowe 
„K a le ta44, k tórego  głównem  zadaniem  jest propa
gow anie oszczędności.

P ożar miasteczKa. Z Mińska te leg rafu ją : W po
wiecie now ogrodzkim  spłonęło m iasteczko Nowo- 
myśl. Szkoda ogrom na. Szczegółów brak .

N O W A  R E F O R M A .

instruk torów . O rgan izacja  rozw ija się w edług p a
rafii, księża spisują ochotników , gdzieniegdzie 
naw et, gdzie b rak  sił, sami obejm ują stanow iska 
drużynow ych i  naczelników . Prócz księży garną 
się do te j p racy  nauczyciele, organiści i inni in 
te ligen tn i Polacy. Sprow adzają sobie podręczni
k i skautow skie, uczą się z nich i organizują mło
dzież, jak  m ogą. W  wielu parafiach  młodzież or
ganizuje się w edług  podręczników  sama. W  w yż
szych klasach: szkół skau ting  w szedł jako  osobny 
przedm iot w program  w ykładów  szkolnych. Ks. 
Bosko w  H aw thorne urządził ku rs d la  in stru k to 
rów  skau tingu  w  swoim zakładzie w ychow aw 
czym i m a n a  w akacye dostarczyć dw udziestu 
ukw alitikow anych  instruktorów . Jednym  z gorą
cych opiekunów  ruchu skautow ego je st ks. d r 
Sikorski, k tb ry  niedaw no zamieścił w poiskich 
gazetach  am erykańsk ich  ba-Why opis ćwiczeń po- 
low ych drużyny zak ładu  w  H aw thorne.

Ks. Świętopełk Mirski, b. m inister spraw  w e
w nętrznych, ja k  te leg rafu ją  z Petersburga, um arł 
w czoraj.

Skazanie za morderstwo. Z Budapesztu te leg ra
fu ją: Pom ocnik p iekarsk i, Gustaw Nick i kochanka 
jego, Róża Koborz. zostali skazani za zam ordow a
nie i obraDowame E lsy Turesan n a  dożyw otnie w ię
zienie

Sprawa panf Caillaux. Z P aryża  te legrafują: 
R ozpraw a przeciw  pani Caillaux w yznaczona zo
sta ła  n a  20 lipca.

Skazanie admirała japońskiego. Z Tokio tele
grafu ją: Sąd w ojenny skazał w  procesie o nadu
życie w  m arynarce adm irała  M azzumuto na trzy  
la ta  w ięzienia i zw rot 409.800 yenów, k ap itana  
Savasak i n a  rok  w ięzienia i zw rot 12.000 yenów, 
a  k ap itan a  korw ety  Susuki uw olnił .

Z krakowskiego obserwatnryum. — Dnia 29 m aji 
termometr doszedł od -4- 10-9 do +  17 4 C.; barometr 
powoli się podnosił.

Dnia 30 a a ja  o godz:nio 7 rano stan barometru 742 9 
mm., termometrn +  13’7 C., .■.npetna fisza.

Repertuar P a tn ' miejskiego im. Słowackiego  
■w Krakowie,

Sobota: „Świętoszek44.

Repertuar teatru ludowego w Parku krakowskim.
SoDOta „Skały panieńskie44.

R epertua r te a tru  lwowskiego.
Niedziela: po połndn u: „Straszny dwór14, wieczorem: 

„Polska krew 4*.

Sobota, 30 Mcja 1914.

Ko-T T m  w T h  A Wy-tep artystów „
U  M i . J W i l A  medyi Francuskiej1' :::: W

Od soboty dnia 30-go m aja wspaniały, kolorowany obraz 
firmy „Pathć-Frćres44

T ajem nice dworu k rólew sk iego .
W y stęp u ją  n a jlep s i a r ty śc i „K oraedyi F ra n c u 
sk ie j" . N ad to  zn ak o m ita  kom edya am er „Wszy
stko dobre, co się dobrze kończy'1; —  humor.

„Biederm ajer i św inka" i t. d. 
Codziennie od 4 ’3 0 - l l .  N iedziele i św ięta  3 ,5 , 7 i 9.

P ro E .: M oże p o d są d n y  z e ch c ia łb y  odpow ie
dzieć , czy  d łu g  w  sum ie 250 .000  rb ., n a le ż n y c h  
m u  od K sięcia, w e d łu g  w ek sli, zn a lez io n y ch  
p o d czas rew izy i, p o w s ta ł p rze d  k u p n e m  H e n 
ry k o w a , czy  p ó źn ie j?

B isp ing : S u m a ta  z e b ra ła  się  p rze d  p o c z ą t
k ie m  ro k u  1912. K ie d y  b y ł k u p io n y  H e n ry 
k ó w , n ie  pa,m iętam .

P ro k .:  W  lip c u  ro k u  1911.
B isp ing : S um a 250.000 z e b ra ła  się do  chw ili 

w y d a n ia  m i p rzez  k s . L u b ec k ieg o  p le n ip o te n cy i 
t. j. p rze d  s ty c zn iem  ro k u  1912.

Przesilenie w Dumie.
(Telegr. „N. Reformy44.]

Petersburg, 30 m aja.
P rz es ilen ie  w  D um ie z a o s trz a  się co ra z  b a r 

dzie j. G a y b y  ż ą d a n iu  lew icy , a b y  jeszcze  p rze d  
w y b o rem  w ice p reze sa  D u m y  w m esio n o  p ro je k t  
u s ta w y  o w o ln o śc i s ło w a  p o se lsk ie g o , n ie  u cz y 
n iono  zad o ść , p o se ł K o n o w a ło w  n ie  p o s ta w i 
sw ej k a n d y d a tu r y  n a  s ta n o w isk o  w ic e p re z y d e n 
ta , w  ta k im  zaś raz ie  u s tą p iłb y  d ru g i w ic e p rezy 
d e n t R żew sk i, a  ta k ż e  p r e z y d e n tt  D u m y  R o- 
d z ian k o  m u sia łb y  to  sam o  u czy n ić .

Petersburg, 30 maja. 
W y b ó r w ic e p re z y d e n ta  D u m y  w  m ie jsce  K o- 

n o w alo w a , k tó r y  g o d n o ść  tę  z łoży ł, od roczono  
do  w to rk u .

Petersburg- 30 m aja. 

W c zo ra jsze  w ieczo rn e  p o sied zen ie  D u m y  
m ia ło  p r z ' e b i e g  b a r d z o  b u r z l i w y  
P ie rw sz ą  m ow ę, n ie zw y k le  g w a łto w n ą , s t e r o 
w a n ą  p r z e c i w  m i n i s t r o w i  o ś w i a t y  
K a s s o ,  w y g ło s ił k a d e t  N o w i k  o w , k ro ry  
o św iad czy ł, że p o li ty k a  K a ss a  je s t  z g u b n a  d la  
o św ia ty . M ów ca p rz y to c z y ł n a  ao w ó d  te g o  f a k t  
żc n ie  za tw ie rd z o n o  w y b o ru  n a  s ta n o w isk o  p ro 
fe so ra  u n iw e rsy te tu  zn a n eg o  u czo n eg o  K lin g e 
r a ,  ty lk o  d la te g o , że je s t  P o la k ie m . O p o zy ey a  

le w ic a  p a ż d z ie rn ik o w có w  z g o to w a ły  N ow iko- 
w ow i n ie w id z ia n ą  o d d a w n a  w  D um ie o w acy ę .

N a s tę p n ie  z a b ra ł g ło s  p o se ł N e c h l u d o w .  
k tó r y  w y ra z ił życzen ie , a b y  m in 'Ster K asso  ja k  
n a jp rę d z e j u s tą p ił.

ści 3 m ilio n ó w  d o la ró w . O k rę t, w ra z  z ła d u n - i  
k ie m  i podróżnym i, ub ezp ieczo n y  b y ł n a  12 
m ilionów  fu n tó w . '

Z procesu Bispinga.
(K o r e s p. „N. R e f o r m y“.)

Ze
Z życia Polonii am erykańskiej. K om ite t w yko

naw czy Polskiej R ady  N arodow ej w Am eryce 
postanow ił urządzić po w szystkich parafiach  pol
skich w A m eryce m anifestacyjne obchody z oka- 
zyi setnej rocznicy kongresu  w iedeńskiego, na 
k tórym  m ocarstw a europejskie poczyniły  Polsce 
różne obietnice opieki przywilejów , później nie
dotrzym ane. P ro jek t obchodów w ypracuje osobna 
kam isya i przedłoży go do zatw ierdzenia pierw- 
szemu zjazdowi Polskiej R ady  N arodow ej, k tó ry  
odbędzie się 7 lipca w Chicago.

Liczba zorganizow anych skautów  polskich 
przekroczyła już 4000 i codzień z różnych stron 
nadchodzą do R ady N arodow ej w iadom ości o for
mowaniu się now ych drużyn. O chota w śród mło- 

Józefow i Sanojcy, w spółredaktorow i „Przy jacie-1  dzieży jest w ielka, ale narazie b rak  odpowiednich

W arszaw a, 39 m a ja .
N a  d z is ie jsze j ro zp raw ie  zezn aw ał m ięd zy  

in n y m i a d w o k a t T allen  W ilczew sk i, k tó r y  opo- 
w dadał o s y tu a c y i f in an so w e j k s ię c ia  i  B isp in 
ga .

—  K sią że  —  m ów ił —  b y ł b a rd z o  b o g a ty , 
a le  p o n iew aż  c a ły  m a ją te k  m ia ł u lo ito w a n y  w  
ziem i, p rz e to  w o ln e j g o tó w k i n ie  p o s ia d a ł. —  
P rz y s tę p u ją c  do k u p n a  Z łoczew a, o św iad czy ł 
nn . że ro z p o rz ą d z a  ty lk o  s tu  ty s ią c a m i g o u w k i  
i p ro s ił o z jed n a n ie  w ie rzy c ie li, m a ją c y c h  n a  
ty m  m a ją tk u  h ip o te k i. W  n a s tę p s tw ie  S ta n i
s ła w  P ie tra sz k ie w ic z  p o zo s taw ił sum ę 40.000 
rb ., żo n a  zaś jeg o  n a  ra c h u n e k  41 .000  rb . o trz y 
m a ła  za led w ie  ty s ią c . P o m ięd z y  in n em i b y ły  
dw ie  lo k a ty  ty s ią c ru b lo w e ; zw róciłem  w ięc  u- 
w ag ę  k s ię c ia , żc n ie  w a r to  o b c iążać  h ip o te k i 
su m am i ta k  d ro b n em i, on  zaś  o d p o w ied z ia ł, że 
u w a ż a łb y  za  d o g o d n e  d la  s ie b ;e, g d y b y  w ie rz y 
c ie le  je szcze  n a  d w a  Lata p o zo s taw ili te  sum y. 
Ż yczen iu  je g o  s ta ło  się  zadość . N a  Z łoczew  
k s ią ż ę  w y d a ł g o tó w k ą  120 ty s ię c y  rub li, k tó rą  
o s ią g n ą ł d ro g ą  d y s k o n ta  w ek s li w  b a n k u  g ro 
d z ień sk im  C a ły  m a ją te k  n a b y ł n a  k r e d y t  
i w  chw ili zg o n u  by ł w in ien  p e łn ą  cen ę: 295.000 
rb . Co się  ty c z y  p. B isp in g a , p o zo s taw a łem  
z n im  w' s to su n k a c h  od ro k u  1911, g d y  p o ż y 
czy ł odem nie 20.000 rb . i o d d a ł po  u p ły w ie  
p ięc iu  dni. K ie d y  n a b y w a ł H e n ry k ó w , sam  za 
p ro p o n o w a łe m  B isp ingow i 33.000 rb ., z a s trz e 
g a ją c  śc isłe  d o trz y m a n ie  te rm in u , b y ły  to  bo 
w iem  p ie n iąd z e  je d n eg o  z m oich  k l ie n tó w , p rz e 
zn aczo n e  n a  b u d o w ę  d om u . S um ę tę  p . B isp ing  
o d d a ł w  te rm in ie . G dy  zd e cy d o w a ł p rzeb u d o w ę 
d o m u  p. M ag d a len y  R u d o m in ó w n v , aw a n so w a
łem  p. B isp ingow i 70 .000  rb. T y m  raz em  ró 
w n ież  -w ypełnił sw e zo b o w iązan ia  ze śc isłą  
p u n k tu a ln o śc ią . K a te g o ry c z n ie  m ogę zapew nić , 
iż n ig d y  n ie  zau w aży łem , a b y  d o trz y m a n ie  ty c h  
zobow iąza li sp raw ia ło  m u  k ło p o t. W iem , że 
za rob i! dużo  n a  a k c y a c li z ło ty c h , s tra c ił  za ś  n a  
„ w ie d e ń sk ic h " , m ów ił m i je d n a k , że z y s k  n a  
„ z ło ty c h 41 b y ł w ięk szy , an iże li p ó źn ie jsza  
s tr a ta .

O bi. W ró b le w sk i: P . B isp ing  g ra ł, czy  te ż  
k u p o w a ł a k c y e  za  g o tó w k ę ?

Św .: O ile w iem , a k c y e  k o le i w ied e ń sk ie j
b y ły  k u p io n e  za  g o tó w k ę .

O br. W .: N ie w sp o m in a ł św ia d k o w i p. B i
sp in g , że k s ią ż ę  b y ł m u  w in ie n  p ie n iąd z e?

Św ,: J u ż  po śm ierc i k s ię c ia  m ów ił mi p .
B isp in g , że p o ż y c z y ł m u  sum ę zn aczn ą .

O br. W .: N ie p o m y śla ł św ia d ek , z ja k ic h  fu n 
du szó w  p. B isp in g  u d z ie la ł k s ię c iu  p o ży c ze k ?

Św .: W ied z ia łem  od p. B isp in g a , że p o  p ie r
w szej żon ie  o d ziedz iczy ł zn a cz n y  k a p i ta ł  o raz 
z a rz ą d z a ł zn aezn em i fu n u u sza m i sw o je j szw a- 
g ie rk i.

Ś w iad ek  o p o w iad a , że w  sty czn iu  ro k u  1913 
b y ł w k lu b ie  m yśliw sk im  p rz y  sp o tk a n iu  k s ię 
cia z p . B isp ing lem . G d y  ten  d ru g i w sze d ł p o d 
czas śn ia d a n ia , k s ią ż ę  poprosi,u  ro zp ro m ie n ia ł: 
„ J a s iu , J a s ie c z k u  —  za w o ła ł —  jare się  m asz, 
co p o rab ia sz?  S ia d a j tu  p rz y  m n ie !"

P ro k .:  C zy  n ie  z g ła sz a li się  do św ia d k a  w o- 
lo n ta ry u sz e  z zao fia ro w an iem  sw oich  u s łu g  
w  sp raw ie  B isp in g a?  C zy  je d e n  z n ich  n ie o p o 
w ia d a ł o ja k ie jś  d am ie , k tó r a  je c h a ła  d n ia  21 
k w ie tn ia  w  p o c iąg u ?

Św .: O dam ie  ża d n e j m i n ie  m ów ił. W  je sien i 
r . z. p rzy c h o d z ili do  m nie ró ż n i lu d z ie  z o św iad 
czen iem , że je ś li ro d z in a  za p ła c i p e w n ą  sum ę, 
to  p . B isp ing  b ęd z ie  w y p u szc zo n y  z a  k a u c y ą ,  
że p rz e d s ię w z ię te  b ęd z ie  n o w e ś le d z tw o  i  Ł  p . 
A le w y rz u c a łe m  za d rzw i ow ych  w o lo n ta ry u -  
szów .

Chaos albański.
(Telegr. „N. Reform y44.)

Durazzo, 30 maja., 
D onoszą , że m ię d z y n a ro d o w a  k o m isy a  k o n 

tro ln a , k tó r a  p e r tra K to w a ła  z p o w sta ń ca m i, 
n a b ra ła  p rz e k o n a n ia , ze w ie lk ą  część  w in y  
w rb u c h u  p o w s ta n ia  p o n o sz ą  M ło d o tu rcy . K o 
m isy a  p o s ta n o w iła  zw rócić  się  do m o c a rs tw  
z p ro śb ą  o o d p o w ied n ią  in te rw e n c y ę  w  K o n 
sta n ty n o p o lu .

D urazzo , 30 m a ja . 
P u łk o w n ik  P liilipps w ez w a ł do S k u ta r i  p rz y 

w ódców  szczepów  m u z u łm a ń sk ich  i  z a p y ta ł  
ich  o s ta n o w isk o  w o b ec  k s ię c ia . P rz y w ó d c y  
odpow iedzie li, że p o d d ad z ą  się w oli E u ro p y , 
a  je d y n e m  ich  ży czen iem  je s t  uw oln iem o od 
s łu ż b y  w o jsk o w ej. M uzu łm ian ie w o lą  za p ła c ić  
ta k s ę  w o jsk o w ą, b y le  ich  ty lk o  uw o ln iono  od 
te g o  obow iązku .

Konfercnoyt Essada pac*y.
Rzym, 30 m a ja . 

E ssa d  p a sz a  o d b y ł w czo ra j 3 -g o d z in n ą  k o n - 
fe re n c y ę  z S an  G iu lianem .

Telefoniczne I telegraficzne
BMonwiri „ftopej Sefomf

z dnia 30 maja.
N ow a w ojsk ow a procedura karna.

W iedeń. Z p o w o d u  w p ro w ad zen ia  n o w ej k a r 
n e j p ro c e d u ry  w o jsk o w ej, u tw o rz o n y  b ęd z ie  
w  W ied n iu  o sobny  try b u n a ł n a jw y ż sz y  d la  
o b ro ry  k ra jo w e j, o raz  s ą d y  d y w izy jn e  i b ry g a 
d o w e, m iedzy  in n e m i w  K ra k o w ie , P rz e m y ś lu  
i L w ow ie

Doum ergue a trzy letn ia  siuzba w ojskow a.
Paryż. P re m ie r  D o u m erg u e  o św iad cza , że 

g d y b y  ra d y k a ln i  s o c ja l iś c i  lu b  ra d y k a ln i  libe
rał! u s iło w a li go  zm usić do ro zp u sz cz en ia  trz e 
c iego  ro c z n ik a  żo łn ie rzy  ju ż  w  ty m  ro k u , za 
m ia s t w  p a ź d z ie rn ik u  ro k u  1915, p o d a  się  n a 
ty c h m ia s t do  dym isy i.

R ozstrzelanie oficerów  m ek sykań sk ich .
M eksyk. „ E a g le "  p o tw ie rd z a  w iad o m o ść , iż  

p o w s ta ń c y  ro z s trz e la li 35 o fice rów  rz ą d o w y c h  
w  łn iu  24 m a ja . P o d  T a re a o  z ro z k a z u  g e n e ra 
ła  C a rra n z y  ro z s trz e la n o  300 lu d z i, w te rn  57  
ofice rów  rzą d o w y c h . M iędzy ro z s trz e la n y m i 
z n a jd u je  się  g e n e ra ł fe d e ra lis ty c z n y  N u n o sa .

Sprzedaż ok rętów  am erykańskich .
W aszyngton . S e k re ta rz  m a ry n a rk i  p rz e d ło 

ży ł se n a to w i p la n  sp rz e d a ż y  obcem u  p a ń s tw u  
d w ó ch  a m e ry k a ń sk ic h  o k rę tó w  w o jen n y c h : 
„ Id a h o "  i  „M issis ipp i"  za  cenę  11 ,000.000 d o 
la ró w , za k tó r e  to  p ie n iąd z e  m a  b y ć  w y b u d o w a 
n y  n o w y  d re a d n o u g h t a m e ry k a ń sk i. S ły ch a ć , że 
o k rę ty  te  z a k u p u je  G recy a .

Odpowiedzialny redaktor i wydawca.

Michał KsnopEńskl.

F a d e s l a n e .
(A rtyk u ły  w  tym  d zia le n ie  pochodzą od  

redak cyi).
Dla słomianych wdowców A B O J f A M E H T
obiadów poleca pierwszorzędna kuchnia IT E -  
S T A U B Ł O T I  H O T E L U  P O L Ł E B A ,

vis-a-vis teatru m iejsk iego w  Krakowie. ,

MALINOWSKIEGO
WARSZAWSKIE

MYDL0 ALKALICZNF
LECZNICZE 3ran>

JE D Y N E  N A  PO RĘ L E T N IĄ  D L A  OSÓB 
Z TŁ U ST Ą  C ER Ą , SK ŁO N N Ą  DO W ĄGRÓW .

nabycia wszędzie w  cenie 60  hal.

Dalszo informacje o katastrofie 
na morzu.

(Telegr. „N. Reform y44.)

L ondyn , 30 m a ja .
In fo rm a cy e  T ow . C a n ad ian  P ac ific  o o ca

le n iu  w sz y s tk ic h  p o d ró ż n y c h  o k rę tu  „E m p re ss  
of I re la n d " , o k a z a ły  się  n ie s ły c h a n y m  hu m - 
b u g iem  i  w y w u ła ły  w ie lk ie  w zb u rzen ie  w śró d  
tłu m ó w  pub licznośc i, g d y  n a d e sz ły  w iad o m o ści 
s tw ie rd z a ją c e , że w  rzeczyw istośc i zg in ęło  
1030 osób , a liczba ocalonych  w ynosi ty lk o  
337 osób.

W zb u rzen ie  sp o tę g o w a ło  się je szcze  b a rd z ie j, 
g d y  się o k az a ło , że n a  o k ręc ie  brak b y ło  p rz y 
rządów  ratunkow ych, a  n a w e t n ie  b y ło  odpo 
w ied n ie j ilo ści łodz i, w b rew  tw ie rd z e n iu  T o 
w a rz y s tw a , że b y ły  łodz ie  n a  2000 osób . N a j
w ięk sze  je d n a k  obu rzen ie  w y w o ły  w iadom ości 
o tchórzliwe*** i brutalnem  zachow aniu się  za 
ło g i „E m p re ss  of I re la n d " .  P o tw ie rd z a  to  o ca
lony a  ra n n v  s te w a rd  B le n k u ry , k tó r y  o p o w ia
d a , że w p a d ł do m o rza  i ch c ia ł d o p ły n ą ć  do je 
d n e j z łodzi, o b sad zo n e j p rzez  m a ry n a rz y . J e 
d en  z m a ry n a rz y  je d n a k .w id z ą c  go  zb liża jąceg o  
się  do  ło a z i, u d e rz y ł go vuosłem  w  g łow ę i c ięż
k o  go  z ran ił. S te w a rd  p o g rą ż y ł się  znow u w  
w odę, w k ró tc e  je d n a k  w y p ły n ą ł znow u i  p rzez  
k i lk a  go d zin  p ły w a ł, d o p ó k i n ie  n a d e sz ła  p o 
m oc z o k rę tu  „ L a d y  E v e lin e “ .

B len k u ry  o p o w iad a , że c a la  za ło g a , o raz  p o 
d ró żn i m ężczy źn i b ru ta ln ie  o b ch o d z ili s ię  z k o 
b ie tam i. W iad o m o ść  o o ca le n iu  12 k o b ie t  o k a 
z a ła  s*ę p rz e sa d z o n ą , w  rze czy w is to śc i bow iem  
o c a l i ł a  s i ę  t y l k o  j e d n a  k o b i e t a .

K a p ita n  K e n d a ll, k tó r y ,  j a k  w iadom o , je s t  
u m ie ra ją c y , m ia ł je szcze  ty ie  ty lk o  s iły , że p o 
d y k to w a ł k ró tk ie  sp ra w o z d a n ie  o z a jśc ia c h  n a  
o k ręc ie . O b w in ia ją  go , że m im o m g ły  i b u rz y  
n ie  k a z a ł  je szcze  b a rd z ie j zw o ln ić  b ieg u .

K a p ita n  o k rę tu  L a d y  E v e lin e  o p o w iad a , że 
s iy sz a ł ty lk e  je d e n  s y g n a ł ra tu n k o w y , z czego 
w n o szą , że k a ta s t ro f a  n a s tą p i ła  ta k  sz y b k o , iż 
a p a r a ty  p ra w ie  n a ty c h m ia s t  p rz e s ta ły  fu n k e y o -  
n o w ać .

Na OKręeie zn a jd o w ał;, s ię  p rz e sy łk i w a rto -
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M D I  EKARSKIS

W  K arlsbadzie ordynuje jak  dawniej

Dr MICHAŁ ŚLIWIŃSKI
M iihibrunnstrasse „K on ig  von P reussen"  
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że ż a d n a  re k la m a  n ie  z a s tą p i n ig d y  to w a ru  n ie 
z ró w n an e j dob roci.

T u tk a  m o jeg o  w y ro b u :

5JivlORrVITAII
( i i

z n a jd e lik a tn ie js z y c h  w łó k ien  liśc i m orw ow ych  
z d o b y ła  w  p rz e c ią g u  k ró tk ie g o  cz asu  ta k ą  
w z ię to ść  w śró d  szero k ich  k ó ł p a la c z y , iż śm ia
ło  rze c  m ożna:

T utka „M o-w itan" je st  dzisiaj najpopular
n iejszą  ze w szystk ich  w yrob ów  teg o  rodzaju- 

S w e po w o d zen ie  zaw d zięcza  tu tk a  „M orw i- 
ta n "  n a s tę p u ją c y m  za le to m :

P a li  się  ró w n o , d a je  p rz y te m  d y m  n a d z w y 
cza j c liio d n y . J e s t  w sm a k u  b ard zo  ła g o u n a  
i p rz y je m n a , u sz la c h e tn ia  w sze lk ie  g a tu n k i t y 
to n iu , w reszc ie  w y ra b ia  się  m aszy n o w o , n ie  
ręczn ie . T en  sposób  w y ro b u  je s t  je d y n ie  h y g ie - 
n ic zn y . W sz y s tk ie  p o w y ższe  z a le ty  u zu p e łn ia  
an ty n ik o ty n o w a  w a ta  „ V ita l“ , u su w a ją c a  sz k o 
d liw e d la  zd ro w ia  sk ła d n ik i.

Stanisław Woloszynskl
Fabryka tuteK w  K rakow ie.

Wiadomości handlowe.
Wiedeń, 30 maja. (Giełda poranna).
Marki 117-71. R enta majowa 8 1 —. Rei koronowa 

węgierska 79-85. A kcje austr, za.it. kred. 602-—. Akoye 
węg. zakładu kredyt. — —. A kcje Auglobanku —.—• 
Akcye Unionbanku 572-—. Akoye Bankyeiei in  —'—• 
A kcjo Laendiirbanku 484-—. Akcye kolei państwowych 
687-25. Lombardy 90-—. Akcye fabryzi broni — 
Akoye tytoniowe 423-— Alp ho  785'50. RinąacMuraąyt 
621-—, Akcye prasziego Tow. że.aznego 2587. Losy tu 
reckie 215‘bO. RuDle 252-60. Ssoda 714-—. 4 ‘/i proc. L i
sty zastawne Bankn gabo. dla nandlu i priom , '—.

Usposobienie: słabe.

Z  Jrukara Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rzdca Jrukanu L . K. Górski.


